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Anglicy walczą
o dobrobyt niemców

W angielskiej Izbie Gmin toczyła 
się debata nad gospodarką okupacji 
brytyjskiej w Niemczech. Dla tych, 
którzy się tak zetknęli z bandytyz­
mem, uprawianym przez cały naród 
niemiecki, jak to było w Polsce, przy­
słuchiwanie się głosom debaty w an­
gielskiej Izbie Gmin rńusi być prze­
życiem ze świata bajek i nieprawdo­
podobnych fantazyj. Posłuchajmy :

„95% linii kolejowych było nie- 
zdolnych do użytku w strefie brytyj­
skiej. Z 5.5 miliona domów 3.5 milio­
na nie można było zamieszkiwać. 
Epidemie przybierały na sile. Po ro­
ku — mówi rzecznik władz brytyj­
skich — obraz się zmienił wyraźnie 
i to jest naszym spkcesem“.

„Rząd brytyjski chce rozbrojonych 
Niemiec, chce narodu niemieckiego, 
który tak samo nienawidzi wojny 
jak my. Nie chcemy jednak Niemiec 
rozbitych. Chcemy w Niemczech 
wprowadzić prawdziwą demokrację 
i zmienić światopogląd niemiecki — 
to jest nasza misja“.

Jeden z posłów, który był w Niem­
czech, stwierdza: „Wrażenie ogólne 
było takie, że władze brytyjskie z 
chaosu stworzyły życie uporządko­
wane. Są jednak sprawy, które jesz­
cze należy poprawić. Jest to zwięk­
szenie produkcji rolnej nie tylko 
przez reformę rolną, ale głównie 
przez poprawienie wydajności gleby, 
a więc przez zwiększone dostawy na. 
wozów sztucznych.

Naszym celem powinno być: „Po­
stawić Niemcy na nogi“.

Inny poseł mówi: „Można do Nie­
miec ustosunkować się dwojako: 1. 
okupacja siłą — to nie jest naszym 
celem, 2. utworzyć zdolne do życia 
demokratyczne Niemcy.

Angielscy oficerowie w Niemczech 
często o tym nie pamiętają. Dajemy 
Niemcom za mało możności (Spiel­
raum) dla życia samodzielnego. Mu- 
simy utworzyć jak najprędzej niemie­
cką władzę, równouprawnioną w ra­
mach Organizacji Narodów“.

Inny z posłów krytykował ostrość 
denazyfikacji. Inny apelował do hu­
manitarnych tradycji Anglii: „Cie­
szę się, że nie chcemy Niemcy znisz­
czyć“.

Sam Eden powiedział: „Zguba 
Niemiec jest zgubą Europy. Nie moż­
na wszystkich Niemców uważać za 
łobuzów. Podział Niemiec jest rów­
noznaczny z podziałem Europy“.

Opozycjoniści w parlamencie an­
gielskim pochwalają wysiłki nad 
zjednoczeniem gospodarczym Nie­
miec oraz nad współpracą gospodar­
czą w strefie amerykańskiej i angiel­
skiej. Niepokoi ich, że większość fa­
bryk, które mają być rozebrane, le­
ży w strefie brytyjskiej.

W końcu debaty zajął głos mini­
ster dla spraw niemieckich i au- 
striackich Hynde: «

W atmosferze spokoju i porozumienia
zostały 

zakończone obrady Komisji Regulaminowej
PARYŻ (Obsł. wł.). Obrady Komi­

sji Regulaminowej zostały w dniu 
wczorajszym zakończone. Obecnie 
Konferencja Pokojowa będzie mogła 
w spokoju przystąpić do obrad nad 
projektami traktatów.

Wczorajsze obrady w komisji re­
gulaminowej były nacechowane at­
mosferą spokoju, porozumienia i jed­
nomyślności.

Przedstawiciel Jugosławii posta­
wił wniosek, aby państwu graniczą­
cemu z jednym z satelitów Osi udzie­
lono prawo odwołania się bezpośred­
niego do Rady Ministrów.

Wniosek Jugosławii przeszedł jed­
nomyślnie ku zdziwieniu przewodni­
czącego Komisji.

Następnie został przyjęty jedno­
myślnie cały regulamin głosowania, 
na skutek czego ministrowie Byrnes 
i Mołotow zabrali głos, uwypuklając 
w swych przemówieniach jednomyśl­
ność i zgodę panującą wśród zebra­
nych.

Zajścia w
KŁADZKO (PAP). Dnia 4 bm. 

Kładzko było widownią burzliwych 
zajść. W tym dniu miał się odbyć po­
wiatowy zjazd PSL, połączony z uro­
czystością wręczenia sztandaru. Na 
zjazd zaproszono członków i sympa­
tyków. Wobec tego, że straż porząd­
kową nie chciała dopuścić na zgro­
madzeniu licznie przybyłych robotni­
ków i okolicznych osadników, przy­
byli ustosunkowali się wrogo do or­
ganizatorów. Padły okrzyki na cześć 
Rządu Jedności Narodowej, na cześć, 
Demokracji Ludowej. Przybyłych na 
zjazd przedstawicieli PSL z posłem 
Bryją na czele obroniła przed nieza­
dowoleniem publiczności interwencja 
władz bezpieczeństwa.

Następnie zebrani uformowali się 
w pochód dążąc do siedziby Zarządu

„Pytam, czy wobec tego, że dopła­
camy 80 milionów do naszej gospo­
darki, mamy wogóle wyjść z Nie­
miec? Przypominam, czego dokona­
liśmy w ostatnim roku: zdemilitary- 
zowaliśmy 3 miliony żołnierzy, prze­
prowadziliśmy w dużym stopniu de- 
nazifikację; partia miała 8 milionów 
członków. Miliony te trzeba było 
zbadać. 60.000 aresztowano, z czego 
21.000 już zwolniono. Zastaliśmy 
1.300 zniszczonych mostów. 800 od­
budowujemy. Wszystko to robimy w 
kraju przeludnionym, pozbawionym 
wielu mężczyzn. Repatrianci utrud­
niają gospodarkę. Mimo to nie ma 
chaosu. Z wyników jesteśmy dumni. 
Brakują surowce, węgle i młodzi ro­
botnicy. W tym roku spodziewamy

V/ dalszym ciągu obrad minister 
Byrnes postawił wniosek aby członek 
Rady Ministrów nie był przewodni­
czącym w komisjach, oraz aby nie 
wybierano jednego przedstawiciela 
na przewodniczącego w dwóch komi­
sjach. Wniosek ten został również 
przyjęty jednomyślnie.

Przy omawianiu dalszych punktów 
regulaminu wewnętrznego został 
przyjęty jednomyślnie wniosek mini­

Gzy UNRRA nadal będzie istniała?
GENEWA (Obsł. wł.). W dniu 

wczorajszym na posiedzeniu UNRRA 
przemawiał jej dyrektor naczelny la 
Guardia, który wyjaśnił, że żadne 
z państw nie przygotowało fundu­
szów na dalszą akcję UNRRA. Do 
końca roku bieżącego UNRRA do­
starczy towarów na łączną sumę 2 
miliardów 937 milionów dolarów

Kładzku
Powiatowego PSL i wznosząc okrzyki 
„zdrajcy do Londynu!“. Dostęp jed­
nak zamknęły samochody Urzędu 
Bezpieczeństwa. Sytuacja stała się 
poważna, do pomocy została sprowa­
dzona M. O.

Tłum, nie mogąc się dostać do lo­
kalu PSL, urządził samorzutnie wiec, 
na którym uchwalono rezolucję, do­
magającą się zlikwidowania band le­
śnych i ich legalnej ekspozytury.

Twierdze latające bez pilotów
NOWY JORK (Obsł. wł.). Dwie 

latające twierdze bez pilotów po wy­
startowaniu z wysp hawajskich wy­
lądowały w Kalifornii.
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się, że eksport z naszej strefy osiąg­
nie wartość 50 milionów funtów. De­
ficyt 80 milionów jeszcze pozostanie. 
Spodziewamy się jednak wyrównać 
go w przyszłym roku“.

Min. Hynde gęsto tłumaczył się z 
zarządzeń denazyfikacyjnych i z te­
go, że 60.000 hitlerowców zostało in­
ternowanych „bez sądu“:

„Zobowiązaliśmy się zdemokraty­
zować Niemcy. Internowaliśmy hitle­
rowców po zbadaniu każdego przy­
padku. Nie mogliśmy się odwoływać 
do sądów, gdyż w sądach tych za- 
siedliby także hitlerowcy. Podzieli­
liśmy internowanych na cztery kate­
gorie:

1. na zbrodniarzy wojennych, 2. na 
kierowników politycznego życia, 3. 

stra Mołotowa aby w tej dziedzinie 
wzorować się na regulaminie ONZ.

W zakończeniu obrad wyrażono po­
dziękowanie i uznanie dla przewodni­
czącego komisji regulaminowej von 
Spaacka poczem obrady zostały zam­
knięte.

Na godzinę 16-ą po południu wy­
znaczono plenarną sesję Konferencji 
Pokojowej.

przyczem te paczki, które ze wzglę­
dów technicznych nie będą dostarczo­
ne w roku bieżącym, zostaną dorę­
czone w styczniu i lutym 1947 roku.

Mimo zlikwidowania działalności 
UNRRA narody najbardziej znisz­
czone przez wojnę będą nadal zasi­
lane w artykuły żywnościowe w dro­
dze pojedyńczo organizowanej pomo­
cy, bowiem ludzkość nie może spo­
glądać obojętnie na cierpienia i nie­
dolę bliźnich.

Po złożeniu sprawozdania z dzia­
łalność^ prezes la Guardia postawił 
wniosek o wybór Komitetu Likwida­
cyjnego UNRRA.

W dalszym ciągu obrad przystą­
piono do dyskusji nad złożonym 
sprawozdaniem, a na zebraniu popo­
łudniowym zabiorą głos delegaci tych 
państw, którzy domagają się aby 
działalność UNRRA została przedłu­
żona na rok 1947.

Samoloty te przebyły trasę 2400 
mil. Jest to największy przelot sa­
molotów bez obsługi w dotychczaso­
wej historii lotnictwa.
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na przestępców ogólnych, 4- na nie­
pewnych, których po zbadaniu zaraz 
zwolniliśmy“.

Wnioski, jakie z debaty wyciągnął 
jeden z posłów są następujące:

„Twierdzę — mówił on — że: nie 
wiemy, jak mamy zarządzać Niem­
cami, zamiast 26.000 urzędników wy­
starczy 3.000; jak najprędzej należy 
przekazać władzę w strefie brytyj­
skiej w ręce niemieckie; polityka go­
spodarcza winna dążyć do prędkiego 
podniesienia potencjału przemyśla, 
weg o Niemiec do przewidzianych w 
umowie między czterema Sprzymie­
rzonymi 55% stanu przedwojennego.

,(Niemcy trzeba postawić na nogi“.
Z.A.P.
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Bandy leśne mordują 
oHcerón i іоіпіегмі luojsku poSskceąo

KRAKÓW (PAP). Banda NSZ, 
działająca w okolicach Leżajska, na- 

padła na jadącego furmanką w to­
warzystwie dwu żołnierzy kapitana 
artylerii Stasiaka. Wywiązała się za­
cięta walka z napastnikami, w wy- 
niku której kapitan Stasiak został w 
lesie zastrzelony. Jednemu z towa­
rzyszących mu żołnierzy udało się 
zbiec i zawiadomić o morderstwie 
władze, które zorganizowały natych­
miastową akcję przeciwko bandy­
tom.

W walce z bandą NSZ został rów­
nież zamordowany chorąży Wojsk 
Polskich Tadeusz Wielgosz. Wiel-

Ignacy Matuszewski
zmarł w Nowym Yorku

NOWY JORK (SAP). W Nowym 
Jorku zmarł na udar serca b. mini­
ster finansów, poseł polski w Buda­
peszcie i znany publicysta, Ignacy 
Matuszewski. Zmarły urodził się w 
roku 1891 w Warszawie.

SI« pad
NSZ-towców na fabrykę
KRAKÓW (PAP). Uzbrojona ban- 

da leśna w sile kilkudziesięciu ludzi 
dokonała napadu na fabrykę Franka 
w Skawinie koło Krakowa. Bandyci 
zrabowali dużą sumę pieniędzy z ka­
sy fabrycznej.

Restauratorzy zapowiadają
zniżkę cen |

Św lat pracy oczekuje tanich i zdrowych posiłków

WARSZAWA (SAP). W Warsza­
wie odbył się zjazd organizacyjno-in­
formacyjny Zrzeszenia Przemysłu 
Gastronomicznego woj. Warszaw­
skiego. Prezydium tego zjazdu wy­
stosowało do Ministra Aprowizacji 
i Handlu pismo, w którym zapewnia, 
że „dążyć będzie wszelkimi rozpo­
rządzanymi środkami do uporządko 
wania przemysłu branży gastrono­
micznej w oparciu o myśli przewod­
nie, nakazane interesem polityki pań­
stwowej i zarządzeniami ob. Mini­
stra, zwłaszcza na odcinku organizo­
wania zdrowych i tanich posiłków

Hess rozchorował si^
LONDYN (SAP). Rudolf Hess, b. 

zastępca Fuehrera, z powodu choro­
by nie jest obecny wśród zbrodnia­
rzy wojennych w Trybunale od z gó­
rą tygodnia. Odmawia on przyjęcia, 
lekarstwa obawiając się, iż go otru- 
ją — jak powiedział jeden z urzędni­
ków więzienia.

Hess opuścił salę rozpraw w zesz-

UL Pomorskiej 

gosz walczył do r. 1944 w partyzant­
ce, następnie zgłosił się ochotniczo 
do służby wojskowej, biorąc udział 
w walkach o Warszawę, Odrę, Nyssę

B. kat Oświęcimia i iw pomocnik 
wkrótce stang prze <f sgdem

KATOWICE (SAP). W ciągu 
września r. b. rozpocząć się ma w Ka­
towicach przed Najwyższym Trybu­
nałem proces przeciwko Rudolfowi 
Hoessowi, który pełnił funkcje ko­
mendanta obozu koncentracyjnego w 
Oświęcimiu.

Bestialski przestępca hitlerowski 
w czasie swej działalności w obozie 
oświęcimskim znęcał się nad niesz­
częśliwymi więźniami, których ma na 
swym sumieniu tysiące. W procesie 
w Katowicach zeznawać będzie rów­
nież zastępca Hoessa, niejaki Józef 
Zaburza, który przed kilku dniami 
wpadł niespodziewanie w ręce Milicji 
Obywatelskiej w’ Katowicach. Zabu­
rza ukrywał się tu przez szereg mie­
sięcy, przebywając w mieście bez 
meldowania. Był on ślepym wyko­
nawcą rozkazów komendanta Oświę­
cimia, któremu ufał bezgranicznie. I 
ten przestępca hitlerowski ma na su­
mieniu wiele istnień ludzkich, z któ­
rymi postępował bez cienia jakiejkol­
wiek litości.

dla szerokich rzesz konsumentów“.
Już oddawna świat pracy oczeku­

je wprowadzenia w restauracjach po­
siłków po cenach dostępnych dla 
każdego. Należy się spodziewać, że 
po tej zapowiedzi ze strony Zrzesze­
nia Przemysłu Gastronomicznego, 
wywołanej interwencją Ministerstwa 
Aprowizacji i Handlu, sprawa ta na­
reszcie będzie zrealizowana. Leży to 
zresztą również w interesie przedsię­
biorstw gastronomicznych, które w 
ten sposób pozyskają sobie liczne' 
rzesze nowej klienteli.

łym tygodniu w trakcie przemówie­
nia brytyjskiego oskarżyciela, sir 
Shawcrossa, wyszczególniającego 
okrucieństwa hitlerowskie. Odtąd nie 
powrócił. Jest to jego najdłuższa nieo 
becność od początku procesu. Oficja­
liści więzienia twierdzą jednak, iż 
stan jego nie jest poważny.

Wystawy 

i Bałtyk. Chor. Wielgosz odznaczony 
był dwukrotnie Krzyżem Walecz­
nych.

Obecnie prowadzone jest w War­
szawie dochodzenie przeciwko Hoes­
sowi, po zakończeniu którego zosta­
nie on przewieziony do Katowic, 
gdzie oczekiwać będzie na rozprawę. 
Za zbrodnie popełnione na Polakach 
i osobach innej narodowości spotka 
obecnie zbrodniarza hitlerowskiego 
zasłużona kara.

Kto zna tych zbrodniarzy?
WARSZAWA (SAP). Prokuratu­

ra Specjalnego Sądu* Karnego w 
Warszawie zawiadamia niniejszym, 
że toczy się dochodzenie przeciwko:

1) Diebliowi Georgowi (bądź Pie- 
bliowi Georgowi), kapitanowi SS-Po- 
lizei w Warszawie, podejrzanemu o 
prześladowanie Żydów w Warszawie 
i okolicach;

2) Schlagenhecken'owi Georgowi, 
właścicielowi majątku Mauzenberg 
Kamp i jego synowi Heinzowi, po­
dejrzanym o znęcanie się nad zatrud­
nionymi w dobrach tych robotnikami 
polskimi ;

„Kuzyni”
W długim artykule redakcyjnym, 

związanym z uroczystościami 4 lip- 
ca (narodowe święto St. Zjednoczo­
nych) dziennik „Frankfurter Rund­
schau“ sugeruje dziś, że w przyszło­
ści Niemcy i Amerykanie winni się 
uważać „za kuzynów“, którzy przez 
długi czas byli rozłączeni.

Pismo to poświęciło przeszło pół 
strony przypomnieniu węzłów i krwi 
łączących St. Zjednoczone i Niemcy 
w artykule „Sztandar sprawiedliwe­
go człowieka“.

— „Z żadnym innym krajem na 
świecie nie utrzymywał naród nie­
miecki tak bliskich i trwałych stosun­
ków jak ze Stanami Zjednoczonymi“, 
— takie założenie wysunął dziennik, 
pisząc dalej: Historia dorzuciła jesz­
cze jeden nowy i dziwny związek — 
obecność armii okupacyjnej, jedna-

Spór o kositij
NORYMBERGA (PAP). W No­

rymberdze powstał spór między Try­
bunałem Międzynarodowym a zarzą­
dem miasta o koszty pogrzebu jedne­
go z głównych zbrodniarzy wojen­
nych, Roberta Ley‘a, który, jak wia­
domo, powiesił się w celi więziennej 
jeszcze przed rozpoczęciem procesu.

2 miliardy deficytu w USA
NOWY JORK (SAP). Radio po- 

daje, że prezydent Truman nawołuje 
wszystkie departamenty rządowe do 
ogólnej oszczędności w wydatkach. 
Truman twierdzi, że Stany Zjedno­
czone wydają nieomal 2.000 milio­
nów dolarów rocznie ponad dochody.

Walki we Włoszech
MEDIOLAN (SAP). Wczoraj wy­

wiązały się między komunistami a 
chrześcijańskimi demokratami gwał­
towne bójki w kościele Ginisello — 
koło Mediolanu.

Komuniści, którzy zebrali się na 
wiec na placu miejskim, uważali, że 
ksiądz każę specjalnie bić w dzwony, 
by zagłuszyć głosy mówców. Wtarg­
nęli więc do kościoła, gdzie wszczęli 
bójkę.

Interwencja policji zapobiegła, by 
bójka przybrała większe rozmiary. 
Sytuacja jest jednak mocno naprę­
żona.

3) doktorce medycyny Heinhold, 
zamieszkałej w Kamp, podejrzanej o 
dokonywanie eksperymentalnych 
szczepień na Polkach.

Wszystkie osoby, którym znane są 
fakty zbrodniczej działalności wyżej 
wymienionych osób na szkodę lud­
ności polskiej i Państwa Polskiego, 
winny zgłosić się w przeciągu 10 dni 
do Prokuratury Specjalnego Sądu 
Karnego w Warszawie, ul. Marszał­
kowska 95, między godz. 9 a 15, bądź 
też złożyć na piśmie odpowiednie ze­
znania z podaniem nazwiska i adresu.

kowoż nie powinniśmy do tego pod­
chodzić jako do skutku czynów Hit­
lera i jego pomocników, lecz także 
jako do kontaktu z nową ideologią“.

Omawiając dalej wzrost Ameryki 
i jej niezależność od kultury euro­
pejskiej, „Rundschau“ wzywa swych 
czytelników do studiów nad amery­
kańskim sposobem życia. Konkludu­
jąc, artykuł stwierdza: „Musimy za­
jąć się amerykańskimi ideami i za­
sadami. Winno to być niczym spot­
kanie kuzynów po długim rozłącze­
niu, gdy jeden pomaga drugiemu w 
potrzebie. Ukazując jeden drugiemu 
nasze problemy i studiując zasady i 
idee drugiego ułatwimy sobie doj­
ście do wspólnej platformy, z której 
będziemy mogli patrzeć w przy­
szłość z ufnością“.

pogrzebu Ley’a
Koszty pogrzebu wyniosły 4 dolary i 
7 centów. Obecnie miejski wydział 
dobroczynności w Norymberdze 
zwrócił się do Trybunału z żądaniem 
pokrycia tych kosztów, gdyż jak 
twierdzą Niemcy —- Trybunał ponosi 
odpowiedzialność za śmierć Ley‘a.

Liczba zwiedzających Pomorską 
Wystawę Przemysłu, Rzemiosła i 
Handlu w Bydgoszczy przekroczyła 
w niedzielę 4 bm. sto tysięcy i wyno­
si obecnie ponad 106.000 osób.

W sobotę zwiedziło Pomorską Wy­
stawę 3.000 osób i w niedzielę zaś 10 
tysięcy osób. W śród zwiedzających 
przewinęły się dwie mniejsze wycie­
czki zagraniczne a mianowicie Ame­
rykanek w sobotę i Anglików w nie­
dzielę.

Z pośród wycieczek krajowych za­
notowaliśmy m. in. liczną wycieczkę 

harcerską z Siedlec, wycieczki z Piły, 
Gdańska, Koszalina i wszystkich 
miast pomorskich. Ponadto zwiedzili 
Wystawę wszyscy uczestnicy Zjazdu 
b. Więźniów Politycznych.

Do Bydgoszczy przybywa w tych 
dniach ekipa „Filmu Polskiego“ z 
Łodzi, która dokona zdjęć na Po- 
morskiej Wystawie Przemysłu, Rze­
miosła i Handlu. Nastrojowe sceny i 
obrazy z Pomorskiej Wystawy znaj­
dą się już w następnym tygodniku 
filmowym, wyświetlanym na ekra­
nach wszystkich kin polskich.

Tylko wagon szkła
KRAKÓW (PAP). Komisja Spe­

cjalna do Walki z Nadużyciami w 
Lublinie aresztowała Franciszka 
Kargola, b. prezesa Zarządu Gł. 
Związku plantatorów tytoniu w Kra­
kowie i b. posła do KRN. Kargol stoi 
pod zarzutem sprzedaży jednego wa­
gonu szkła okiennego, przeznaczone­
go dla związku plantatoeów tytoniu, 

oraz przywłaszczenia nieustalonej je­
szcze wysokości sum na niekorzyść 
Związku. Sprawa została przekazana 
władzom sądowo-śledczym w Krako­
wie.

Na wniosek Str. Ludowego Kargol 
odwołany został jeszcze w grudniu 
r. ub. ze stanowiska posła do KRN.
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I®ow« włocławski
GUZLIN

. „DOŻYNKI KUJAWSKIE“. Sta­
raniem Związku Młodzieży Wiejskiej 
4,Wici“ wspólnie z PSL. w Guźlinie, 
dnia 11 bm. odbędą się „Dożynki Ku­
jawskie“.

Początek o godz. 16 w remizie 
Straży Pożarnej. Po dożynkach za­
bawa taneczna. (md.).

OTMIANOWO
OKRADZENIE PASAŻERKI. W 

kolejce wąskotorowej na odcinku 
Brześć Kujawski — Boniewo, przez 
nieznanego sprawcę skradziona zo­
stała torebka damska z zawartością 
około 1.500 zł., kartka żywnościowa 
i odzieżowa na 1 półrocze.

Skradziona torebka należała do ob. 
Ireny Krajewskiej z Otmianowa.

SMOLNIK.
Z KOLONII LETNIEJ. W Smól- 

niku zakończył się I turnus kolonii 
letniej dla dziatwy pod opieką RTPD. 
Oddziału we Włocławku. Na zakoń­
czenie I turnusu przybyli ob.ob. kier. 
RTPD. Wiśniewski, prezes Skorczyń- 
ski i insp. szk. Dobiszewski.

Zgromadzona dziatwa popisywała 
się tańcami, deklamacjami i recyta­
cją wierszy.

Po "przemówieniach, w których 
złożono podziękowanie kierownikowi 
kolonii letnich, ob. Z. Zalewskiemu 
oraz gronu nauczycielskiemu za opie­
kę i wychowywanie młodzieży na ko­
lonii uroczystości zakończono.

Na II turnus przybyło 160 dzieci.

PSARY.
Na Spółdzielnię „Przedeczanka“ w 

Psarach, gm. Przedecz, napadło 3-ch 
nieznanych osobników, dokonując ra­
bunku kasy. Rabusie zabrali tysiąc 
złotych gotówką i towaru na ogólną 
sumę 20 tys. zł.

Za bandytami wszczęto energiczny 
pościg. (md.).

BRZEŚĆ KUJAWSKI.

NOWA PÓŁKOLONIĄ. Zarząd 
RTPD oddział we Włocławku, wspól­
nie z tutejszym oddziałem Opieki 
Społecznej Zarządu Miejskiego, uru­
chomił półkolonię dla 200 dzieci.

Zarząd RTPD poza produktami 
żywnościowymi, wyasygnował rów­
nież 20 tys. zł. Kierownictwo półko­
lonii spoczywa w rękach ob. H. Za­
lewskiego.

Półkolonia prowadzona jest wzo­
rowo. Dzieci mają zapewnioną opie­
kę lekarską i higieniczną. (md.).

KRUKOWO

AMATORZY ŚWINEK. Jan Le­
wandowski i Jan Jesion, zam. we wsi 
Krukowo, gm. Śmiłowice, dnia 2 lu­
tego br. w Kolonii Krukowo, na szko­
dę Konstantego Niedziołka, przywła­
szczyli sobie 100 kg mięsa i słoniny.

Dnia 17 kwietnia br. Jan i Adam 
Lewandowscy, na szkodę tegoż Nie­
dziołka, przywłaszczyli sobie świnia­
ka wagi około 40 kg.

Z 2 na 3 maja br. Jan, Adam i Sta­
nisława Lewandowscy, w Mikołaje- 
wie, gm. Pyszkowo, zabrali świniaka 
wagi około 100 kg na szkodę Jana 
Podlewskiego.

Obecnie cała ta dobrana rodzinka 
stanęła przed Sądem Grodzkim we 
Włocławku, gdzie skazani zostali: 
Jan i Adam solidarnie po półtora ro­
ku więzienia, Stanisława na 8 mieś, 
więzienia. Jan Jesion został uniewin­
niony. (md.).

KRZYWA GÓRA

ZREHABILITOWANY. Roman 
Siebert, zam. we wsi Krzywa Góra, 
powiatu włocławskiego, został przez 
Sąd Grodzki zrehabilitowany z za­
wieszeniem na 2 lata. Sąd skazał Sie- 
berta na 1 tys. zł. grzywny.

Świadkami w tej sprawie byli: St. 
Kowalski, Jan Zieliński, Stanisław 
Kaczorowski i Bolesław Zalewski.

RÓZINOWO.
DOŻYNKI. Dnia 11 bm. o godz. 

15-ej w Rózinowie, gm. Łęg, odbędą 
się tradycyjne „Dożynki“, na które 
przybędzie również włodarz powiatu, 
starosta K. Kubski.

Dożynki urozmaicone będą loterią 
i różnymi atrakcjami, po których 
odbędzie się zabawa taneczna. W ra­
zie niepogody, zabawa odbędzie się 
w Domu Ludowym.

Cały dochód przeznaczony zostanie 
na remont szkoły w Krzywej Górze.

Komitet „Dożynek“ zwraca się do 
społeczeństwa m. Włocławka i powia­
tu o poparcie powyższej imprezy.

К. г о піка
Kino .BAŁTYK*

Parada sportela i Moskwie 
i dodatki nadzwyczajne 

Kino .POLONIA* 
Francja wyzwolona

Teatr Ziemi Kujawskiej 
nieczynny

Dzisiaj 
PIĄTEK

9 
SIERPNIA

Jana Vianneya

KARETKA POGOTOWIA RATUNKOWEGO PCK Włocławek. W godzinach biurowych« 
Centrala PCK, Pinia XI Nr. 8, teł. 13-32. W godzinach pozabiurowych i w nocy: Dom
B*elegowy PCK, Praedmiejaka 1, tel. 15-41.
DYŻURY APTEK: Dziś PI. Dąbrowskiego.

H/ lusterku

jfijoryzm chiński
Jeśli nastąpisz na brud, 

zejdź lepiej szybko na chodnik, 

bo możesz zawalać i spodnie, 

i wyczyszczony swój but.

Nie stwarzaj zbyt dużo złud, 

wśród iutryg czuj się swobodnie, 

i zrób co masz zrobić co dnia, 

nie dotknie cię wówczas brud.
Agapit.

SPRAWY REHABILITACYJNE.
W dniu 21 bm. przed Sądem Gro­

dzkim rozpatrywane będą następują­
ce sprawy rehabilitacyjne: G. Jezior­
skiej, L. Hemplera, A. Buscha i M. 
Szafrik. (md.).

CHODECZ.

120 DZIECI. Na terenie Chodcza 
staraniem Opieki Społecznej tamtej­
szego Zarządu Miejskiego i kierow­
nictwa RTPD we Włocławku, zorga­
nizowana została półkolonia letnia 
dla 120 dzieci.

Zarząd RTPD. poza artykułami 
pierwszej potrzeby wyasygnował 
również sumę 20 tysięcy zł. Kierow­
nikiem półkolonii jest ob. St. Misz, 
kiewicz. (md.).

Halendarzyl elowiańsli 
M ilorada

Sloàcei 
wschód o godzinie 4.08 
zachód e godzinie 19.14

Lek. dyż. dr Makochoński, Kilińskiego 7a.
Nr. tel. Straży Pożarnej — 12-34.

„LIPOWE“ PAPIEROSY.
W sklepie Stefana i Jadwigi Ol­

szewskich, przy ul. Wienieckiej 5, 
przeprowadzona została rewizja pod. 
czas której znaleziono „lipowe“ pa­
pierosy, tj. 135 „Swojaków“ i 100 
sztuk „Bałtyk“.

Wkrótce staną przed Sądem Okrę­
gowym, gdzie zdadzą relację, skąd 
posiadali papierosy niemonopolowego 
pochodzenia. (md.).

UTOPIŁ SIĘ.
Do basenu kolejowego podczas za­

bawy wpadł 7-0 letni Wacław Gaw­
łowski i utonął. Zwłoki wydobyto i 
przewieziono do kostnicy szpitala św. 
Antoniego.

Gawłowski zamieszkiwał przy ul. 
POW. Nr. 11.

(md.).

Korespondencja własna „Gazety Kujawskiej“.

Gaudeamus
Na wyspie „Wołyń“ — Dostojni Goście — Minister Litwin akademikiem — Czerwony Kap­

turek — Na taśmie filmowej — Refleksje.

Na wyspie „Wołyń“ znajdującej 
się w pobliżu Świnoujścia zorganizo­
wany został przez Caritas Academi­
ca obóz letni studentów.

W schludnych, czysto utrzymanych 
willach sto kilkadziesiąt akademi- 
czek i akademików nabiera sił do 
dalszej pracy, do studiów nad pogłę­
bieniem wiedzy.

Młodość tam gości i radość życia 
tętniące werwą i humorem. Miły 
gwar wypełnia pokoje, korytarze, 
biegnie poprzez aleje i miesza się z 
szumem słonej toni znajdującym się 
w pobliżu morza.

Niewymuszony rygor panuje w 
obozie. Pobudka o siódmej, a potem 
każdy może robić wycieczki na wła­
sną rękę, byle uprzedził, że oddala 
się na dłużej, bo przecież w razie wy­
padku...

Nie mówmy jednak o wypadkach, 
których na szczęście nie było, mów­
my raczej o tych chwilach, które pły­

ną równie słonecznie jak te dnie, kie­
dy żar z nieba rozgrzewa sypki pia­
sek przybrzeżny.

Niejeden spogląda z zadowoleniem 
w stronę tej kolonii i sam byłby rad 
znaleźć się w gronie tych miłych 
akademików...

Pewnego dnia zawitał tam mini­
ster zdrowia dr Litwin w towarzy­
stwie dyrektora UNRRY na Polskę 
p. Osińskiego.

Młodzież powitała dostojnych go­
ści śzczerze i serdecznie. Nie odczu­
wało się żadnej sztuczności, żadnej 
nienaturalności...

Przyjęto ich do grona akademic­
kiego... Uroczystość przyjęcia była 
niezwykle sympatyczna. Czyż można 
się dziwić, że zarówno minister Lit­
win, jak i dyrektor Osiński przez ca­
ły dzień z zadowoleniem nosili wrę­
czone im czapki studenckie i zabrali 
je ze sobą na pamiątkę....

W tych czapkach Goście zwiedzili 

obóz, w nich spędzili pogodne chwile 
przy ognisku akademickim, przy któ­
rym wykonano szereg rzeczy sce­
nicznych, stojących na wysokim po­
ziomie.

Przeważnie są to improwizacje. 
Reżyser podaje jedynie szkic zasad­
niczy, a zadaniem „aktora“ jest wy­
wiązać się jak najlepiej z powierzo­
nej mu roli. Musi pamiętać nie tylko 
o grze, ale i o zaimprowizowaniu 
tekstu... Reszta przychodzi sama.

Z przyjemnością patrzył minister 
Litwin na te okrzyki przy ognisku. 
Goście oklaskiwali serdecznie wyko­
nawców i bawili się doskonale z resz­
tą akademickiej publiczności.

Wśród wykonawców znalazła się 
również Włocławianka, która w roli 
Czerwonego Kapturka budziła szcze­
ry podziw otoczenia, zarówno swoją 
grą, jak i tekstem oddanym z prze­
jęciem i zrozumieniem. Zwracało 
przy tym uwagę bardzo trafne przy­
stosowanie tekstu do sytuacji.

Przewijały się poszczególne obraz- 
ki, płynęły beztroskie piosenki, 
śmiech rozlegał się dokoła...

Guadeamus igitur...
Cieszcie się... Młodości nic nie stłu­

mi. Nie stłumiły jej lata twardej oku­
pacji, ani ciężkie warunki w tym 
okresie... Nie pozbawiły was tej wer­

wy, bo młodość jest silniejsza ponad 
szarzyznę życia...

Tak jak i dawniej trzyma się was 
humor, niejednokrotnie zabarwiany 
jakimś studenckim „kawałem“, czy 
dowcipem bez cienia złośliwości, bez 
Ironii...

A propos kawałów. Nie obeszło się 
bez nich i wówczas. Akademicy po­
witali dostojnych gości „chlebem po­
wszednim“. Skromność posiłku wzru­
szyła dyrektora Osińskiego, który 
zaraz po wyjeździć nadesłał paczki 
UNRRA... Akademicy powitali je z 
zadowoleniem i wdzięcznością.

...Cóż jeszcze... Wiele by się dało 
napisać o tym miłym obozie... Że 
wieczór wyżej opisany został sfilmo­
wany i już wkrótce ujrzymy frag­
menty jego na ekranach kin, że...

...że chociaż już niejeden z nas ma 
te chwile za sobą, tęskni do nich nie­
raz tak, jak w tej starej piosence 
akademickiej :

Gdy wieczorem marzę sam, 
wówczas w wyobraźni 
stają chwile młodych lat, 
szczęścia i przyjaźni...
A tymczasem cieszy się waszą ra­

dością i tym, że nabieracie, kochani 
Akademicy, sił do dalszej pracy...

Andrzej Gryf.
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Z WOKANDY SĄDOWEJ.
Przed Sądem Grodzkim toczyły się 

następujące sprawy rehabilitacyjne: 
Anna i Genowefa Hoffman, zam. we 
Włocławku, uznane zostały za zreha­
bilitowane lecz skazane solidarnie po 
100 zł. grzywny.

Świadkowie zrehabilitowanych : 
Władysław Raciborski, Zygmunt 
Hermanowski, Roman Berg, Zofia 
Dobrowolska, Irena Bolesławska, 
Aniela Nowakowska, Tadeusz Le­
wandowski, Janusz Wiliński, Michał 
Piszko i Zygmunt Braun.

Antoni Jesse, zam. we Włocławku, 
powołał sobie następujących świad­
ków: Józefa Faleń czy kowskiego, Ste­
fana Kaliskiego i Leopolda Nowa­
kowskiego.

Jakież było jego zdziwienie, gdy 
podczas przewodu sądowego, wszys­
cy świadkowie odwodowi zmienili ro­
lę i stali się świadkami oskarżenia.

Sąd wniosek o rehabilitację odrzu­
cił i przekazał Jessego do dyspozycji 
Sądu Specjalnego.

Nadmienić należy, że Jesse pod­
czas okupacji niemieckiej piastował 
urząd kierownika firmy Mühsam, po­
nadto należał do SA.

Feliks Talarek, z zawodu fryzjer, 
zam. we Włocławku, złożył wniosek 
o rehabilitację, którą Sąd odrzucił z 
tem jednak, że nie będzie osadzony 
w Obozie Pracy.

Świadkami odwodowymi byli: Zy­
gmunt Rakoca, Stanisław Mokry, Je­
rzy Marcinkowski, Maria Kulińska, 
Eugenia Dronowa, Stanisław Las­
kowski i Walenty Lewandowski.

NIE WOLNO OBRAŻAĆ.
Stefania Klusińska, zam. we Wło­

cławku czuła specjalną „ansę“ do 
Krystyny Białeckiej, podejrzewając 
ją, że się „zaleca“ do jej męża.

Białecka pewnego dnia przecho­
dząc koło Katedry, została z tyłu za­
atakowana przez Klusińską. Złapała 
Białecką za włosy i poczęła je „tar­
gać“. Rzecz jasna, że przy czynności 
tej, pod adresem pokrzywdzonej sy­
pały się, jak z rogu obfitości niecen­
zuralne epitety.

Epilog tego zajścia rozegrał się w 
Sądzie Grodzkim, gdzie wojownicza 
niewiasta skazana została łącznie na 
3 miesiące aresztu. Będzie miała czas 
na refleksje. (md.).

PÓŁKOLONIA RTPD.
Zarząd RTPD. od 2-ch miesięcy 

utrzymuje półkolonię przy ul. Nowo- 
miejskiej, na której przebywa 80 
dzieci.

Kierowniczką półkolonii jest ob. 
Z. Skowrońska. (md.).

REZOLUCJA LIGI KOBIET.
Na zebraniu ogólnym kobiet zor­

ganizowanych w Społeczno-Obywa- 
telskiej Lidze Kobiet przy udziale 
200 członkiń, uchwalona została re­
zolucja następującej treści:

„Zwrócić się za pośrednictwem Za­
rządu Koła Społ.-Ubyw. Ligi Kobiet 
m. Włocławka do władz miejskich z 
tym, aby odnośne czynniki wpłynęły 
na obniżkę cen rynnowych na pro­
dukty pierwszej potrzeoy w pierw­
szym rzędzie na artykuły żywnościo­
we.

Aby odnośne władze pilnie prze­
strzegały wypełnienia zarządzeń wy­
danych przeciwko wszelkiego rodza­
ju szabrownikom i tym nieuczciwym 
spekulantom, którzy usiłują żerować 
na dzisiejszych trudnych warunkach 
gospodarczych najszerszych mas 
społecznych.

Kobiety m. Włocławka dołożą sta­
rań, aby przyczynić się wydajnie do 
ścisłego przestrzegania cen przez 
władze miejscowe“. (md.).

WYŚCIGI KOLARSKIE I MOTO­
CYKLOWE.

W nadchodzącą niedzielę, dnia 11 
sierpnia rb. Kujawskie T-wo Kola­
rzy i Motocyklistów we Włocławku, 
urządza wyścigi kolarskie i motocy­
klowe szosowe w 3-ch kategoriach:

Wyścig dla Pań na dystansie 10 
km; dla Panów na dystansie 30 km; 
motocyklowy dla maszyn do 100 cm 
na dystansie 50 km oraz wyścig ko­
larski dla amatorów niestowarzyszo- 
nych na dystansie 15 km.

Start i meta na 5-tym km szosy 
kowalskiej.

Początek zawodów o godz. 16.
Na miejsce startu specjalnie kur­

sować będą samochody z PI. Wolno­
ści, róg ul. Kościuszki już od godz. 
14 co 20—30 minut, celem przewie­
zienia zainteresowanej publiczności.

Zainteresowanie wyścigami jest 
ogromne wśród licznej rzeszy spor­
towców, młodzieży i sympatyków ko­
larstwa, ponieważ jest spodziewany 
dość liczny przyjazd kolarzy zamiej­
scowych, którzy zmierzą się z naszy­
mi dość dobrymi kolarzami.

Prócz kolarzy zainteresowanie 
wzbudzają pierwszy raz startujący 
motocykliści na maszynach małej po­
jemności.

Ponieważ tego rodzaju imprezy 
cieszą się zawsze wielkim powodze­
niem, więc i tym razem spodziewany 
jest duży napływ publiczności, zwła­
szcza kiedy będą kursować na miej­
sce startu samochody.

Szczegóły w afiszach.
Zapisy do biegu dla amatorów nie- 

stowarzyszonych przyjmowane będą 
na starcie.

A więc wszyscy na wyścigi!
WYCIECZKA NAD MORZE.

Miejscowy Oddział Ligi Morskiej 
organizuje za zgodą władz kolejo­
wych zbiorową wycieczkę do Gdyni 
specjalnymi wagonami. Całkowity 
koszt przejazdu w obie strony wy­
niósłby zł. 260. Wyjazd nastąpiłby w 
piątek, dnia 16 bm. o godz. 19.

Zgłoszenia przyjmują fabryki oraz 
kluby polityczne do wtorku dnia 13 
bm. do godz. 18 wraz z całkowitą 
wpłatą.

ZAKOŃCZENIE ŚLEDZTWA.
W swoim czasie donosiliśmy o 

krwawej bójce na zabawie leśnej 
nad jeziorem wikaryjskim.

Odbywała się tam zabawa dla ro­
botników i pracowników firmy 
„Bohm“.

Pogodny nastrój zabawy zakłócili 
Jarosław Stępowski, Feliks Laskow­
ski i Ksawery Ochmański, zam. we 
Włocławku.

Śledztwo w tej sprawie przeciwko 
nim zostało zakończone i niebawem 
zasiądą na ławie oskarżonych, (md.)

NOWE WŁADZE ZW. INW.
Dnia 4 bm. na zebraniu Związku 

Inwalidów RP. Oddziału we Włocław­
ku, wybrano następujące władze 
Związku: prezes — Michał Korytow- 
ski, wiceprezes — kpt. dypl. Jerzy 
Nowakowski, sekretarz — Aleksan­
der Gołębiowski, skarbnik — Józef 
Lisiecki.

Komisja rewizyjna: przewodniczą­
cy — Kazimierz Garbowski, zastęp, 
ca — Józef Staniszewski i Jan Ku­
bicki. Do kontroli słupów ogłoszenio­
wych — Bolesław Roszak. Do Ośrod­
ka inwalidzkiego w Kępce Szlachec­
kiej, gm. Kłóbka: Wacław Barański 
z Lubienia, Józef Lewandowski ze 
wsi Kalisk i Jan Kubicki z Włocław­
ka.

Do spraw interwencyjnych: kpt. 
Jerzy Nowakowski i Wacław Pul- 
czyński. Związek liczy stałych człon­
ków 150. (md.).

Z ZEBRANIA KLUBÓW SPOR­
TOWYCH.

Dnia 2 bm. przez Radę Związków 
Zawodowych zwołane zostało zebra­
nie w sprawie organizacji klubów 
sportowych przy zakładach pracy.

Zebraniu przewodniczył ob. Z. Bar­
tosiewicz przy udziale asesorów: ob. 
ob. kpt. J. Kozińskiego i F. Wolnego. 
Sekretarzował ob. W. Rumiński.

Pierwszy zabrał głos ob. kpt. Ko- 
ziński — instruktor Wychowania Fi­
zycznego, który w szerokich ramach 
omówił sprawę utworzenia i organi­
zacji klubów sportowych przy zakła­
dach pracy na terenie m. Włocławka.

Prelegent podkreślił wielkie zna­
czenie sportu w wychowaniu mło­
dzieży tak pod względem fizycznym 
jak i moralnym. Po udzieleniu wska­
zówek co do systemu organizacji 
klubów, nad referatem wywiązała się 
ożywiona dyskusja.

Po dyskusji ob. kpt. Koziński omó­
wił sprawę zawodów pływackich, któ­
re mają się odbyć na Wiśle w dniu 
18 bm.

Uczestnicy zawodów otrzymają na- 
grody i dyplomy. W sprawie tej po­
wołana została specjalna komisja w 
następującym składzie: ob. ob. dyr. 
Rumiński, Sikorski, Wiśniewski, Dy- 
żewski i por. Pawłowicz.

Ob. kpt. Koziński poruszył spra­
wę budowy pływalni na terenie na­
szego miasta, która ma być wybudo­
wana na sezon przyszłego roku. Na 
zakończenie zaapelował do wszyst­
kich dyrektorów i przewodniczących 
Rad Zakładowych o wydatną współ­
pracę przy budowie pływalni.

W wolnych wnioskach głos zabie­
rali ob. ob. por. Pawłowicz, F. Wolny, 
dyr. Rumiński, Bartosiewicz i Wi. 
śniewski.

Na zebraniu było 34 dyrektorów 
zakładów pracy i przedstawicieli Rad 
Zakładowych. (md.).

„STRAGANIARKA“.
Barbara Pietrzak, zam. we Wło­

cławku, miała słabość do rynku. 
Ostatnio skradła 1 suknię ze straga­
nu, na szkodę Władysławy Jakubow­
skiej. ,,Fach“‘ swój uprawiała jak 
ustalono od dłuższego już czasu.

Tym razem, stanie przed Sądem 
Grodzkim. (md.).

OGŁOSZENIE
Vi ydział Aprowizacji i Handlu m. Włocław­

ka podaje do wiadomości, że począwszy od 
dnia 8 do 16 sierpnia h. r. posiadacze kart 
macierzyńskich „M“ na miesiąc sierpień i 
wrzesień obowiązani są zarejestrować je w 
sklepach rozdzielczych: spożywczych i „Wita­
minach“.
Odcinki rejestracyjne na m-c sierpień.

Odcinek II — В-l w sklepach spożywczych.
Odcinek II — B-2 w sklepach „Witamina“.

Odcinki rejestracyjne na m-c wrzesień.
Odcinek 1 w sklepach spożywczych.
Odcinek 2 w" sklepach „Witamina“.
Po oznaczonym terminie żadne reklamacje 

uwzględniane nie będą, a nie zarejestrowani 
nie otrzymają żadnych przydziałów.

Ogłoszenia drobpe

ZA PREZYDENTA MIASTA
(—) Stanisław Czarkowski 

Ławnik Zarządu Miejskiego.

UNIEWAŻNIAM skradzione dokumen ty na 
nazwisko: Banachowicz Jerzy, Włocławek,
Wiejska 4.

UNIEWAŻNIAM zgubione dokumenty: dowód 
wyzwolenia legitymacje »wiązkowe na nazwi­
sko: Jan Musiałkiewicz, zam. Ceglana 16.

ZGINĘŁA dnia 6 sierpnia 1946 r. rano, dziew­
czynka lat 13, Ramza Wiesława. Wzrost niski, 
włosy rude, ubrana w sukienkę koloru seledy­
nowego i niebieski fartuch, bez bucików.

Wiadomości o zaginionej proszę kierować: 
Genowefa Ramza, Włocławek, Kapitulna 13.

OGŁOSZENIE
Obwodowego Delegata Min. Pracy i Opieki 
Spot dla spisu zawodowego (Obwód Nr. V) na 
miasto Włocławek i powiaty: włocławski, lip- 
nowski i nieszawski z siedzibą w Oddziale 
Urzędu Zatrudnienia we Włocławku ul. Pap.

Leona XIII Nr. 14. tel. 10-75, 10-77.
I. Na podstawie UCHWAŁY KOMITETU 

EKONOMICZNEGO RADY MINISTRÓW z 
dnia 14 czerwca 1946 r. w sprawie przeprowa­
dzenia spisu zawodowego na terenie Rzeczy­
pospolitej Polskiej oraz zarządzćń na podsta­
wie tej Uchwały wydanych, wzywam wszy­
stkie urzędy, instytucje, przedsiębiorstwa, za­
kłady pracy: państwowe, samorządowe i pry­
watne, oraz szkoły zawodowe i instytucje 
kształcenia zawodowego, ośrodki rolne i ma­
jątki na terenie m. Włocławka oraz powiatów: 
włocławskiego, lipnowskiego i nieszawskiego 
do sporządzenia zawodowego • spisu zatrudnio­
nych pracowników i nadesłanie go w terminie 
do dnia 15 sierpnia 1946 r. do Oddziału Urzę­
du Zatrudnienia we Włocławku względnie je­
go Instytucji Zastępczej w Aleksandrowie Kuj^ 
lub w Lipnie.

II. Spis jest bezimienny i ma na cel« uzy­
skania jedynie liczby zatrudnionych fachow­
ców w poszczególnych zawodach. Spis wi­
nien zawierać następujące dane: 5) liczba po­
rządkowa, 6) płeć, 7) rok urodzenia, 8) zawód 
wykonywany, 9) specjalność w zawodzie wyko­
nywanym, 10) stopień wyszkolenia w zat/bdzie 
wykonywanym, 11) stanowisko w zawodzie wy­
konywanym, 12) zawód wyuczony, 13) specjal­
ność w zawodzie wyuczonym, 14) stopień wy­
szkolenia w zawodzie wyuczonym, 15) uwagi- 
oraz być zaopatrzonym datą, podpisem wysta­
wiającego i pieczęcią firmy z podaniem: 1) na­
zwy zakładu pracy, 2) adresu zakładu pracy, 
3) rodzaju zakładu pracy, 4) charakteru praw­
nego właściciela zakładu pracy.

Pod punktami 10) i 14) należy podawać ty­
tuł fachowości na podstawie posiadanego świa­
dectwa z ukończenia szkoły lub kursu zawo­
dowego wzgl. z odbytej praktyki z podaniem- 
czasokresu jej trwania lub przyuczenia1). W 
przypadku praktyki lub przyuczenia jeszcze 
trwającego podać biegnący rok nauki2).

Przy wykształceniu wyższym należy podać 
uczelnię i ukończony wydział. Przy wykształ­
ceniu średnim — jego stopień, poziom, typ 
wzgl. specjalność, (w przypadku zatrudniania 
obcokrajowca — w uwagach podać jego naro­
dowość).

III. Spisowi podlegają wszystkie osoby oboj­
ga płci bez różnicy narodowości zatrudnieni w 
pracy najemnej lub wykonywujący zawód sa­
modzielnie w każdej dziedzinie pracy, prze­
mysłu czy też handlu oraz absolwenci szkół, 
kursów i instytucji kształcenia zawodowego.

IV. Spisy osób zatrudnionych w pracy na­
jemnej sporządza zakład pracy; wolne zawody,- 
właściciele samodzielnych placówek czy to w 
handlu, rzemiośle lub przemyśle mogą osobi­
ście zgłosić się do Oddziału Urzędu Zatrudnie­
nia we Włocławku względnie jego instytucji za­
stępczej w godzinach: 13—17 celem złożenia, 
danych.

Uczniowie kończący naukę w roku szkolnym 
45/46 w szkołach na kursach oraz w instytu­
cjach kształcenia zawodowego zostają spisani 
przez kierownictwo szkół w terminie do dnia 
15 sierpnia 46 r. na specjalnych łormularzach.

V. Wyłączeni od spisu są osoby: a) pełniący 
czynną służbę wojskową, b) zatrudnieni w Mi­
licji Obywatelskiej oraz w służbie Bezp. Pu­
blicznego, c) będące w Obozie Pracy w Milen- 
cinie względnie odbywający karę więzienną, di 
utrzymujące się z prowadzenia gospodarstwa 
rolnego, leśnego, hodowlanego lub ogrodnicze­
go* nJVI. Informacji udziela zainteresowanym Od­
dział Urzędu Zatrudnienia we Włocławku oraz 
jego Instytucje Zastępcze, które nalezs nie­
zwłocznie powiadomić w przypadku triu n-oscV- 
uniemożliwiających wykonanie omawianego* 
spisu.

Obwodowy Delegat Min.
Min. Pracy i Op. Społecznej 

dla Spisu Zawodowego
Z. Posłuszny.

• Włocławek, dn. 7.8.46 r.

ad. !) Wrazie braku świadectw — na podsta­
wie ustnych wiarogodnych oswiadeuew 
zatrudnionego lub kierownika zakładu»

ad. 2) W punkcie 11 należy dokładnie okre­
ślić stanowisko w zawodzie wykonywa 
nym nn. dvróktor techniczny, pracownik 
biurowy, grupowy brygadzista, kierow­
nik warsztatu, praktykant, robotnik, sa­
modzielny właściciel, pomagający czło­
nek rodziny.

WEZWANIE.
Sąd Biskupi we Włocławku wzywa Włady­

sława Kołodziejskiego, ażeby się stawił w Kan­
celarii sądowej (Pałac Biskupi) dnig 22 sier­
pnia br. w godzinach 11—14 w sprawie o se­
parację małżeństwa. Wrazie niezgłoszenia się 
sprawa będzie prowadzona zaocznie. — No­
tariusz Sądu Biskupiego.

Włocławek, dnia 3.8.1946 r.
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Ceny ogłoszeń: Ogłoszenia drobne po 5 zł. za wyraz, 
poszukiwania rodzin i pracy po 3 zł. Urzędowe, prze­
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reklamowe 10 zł. Za terminowy druk ogłoszeń Admi­
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